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S prawozdani 9
Komisyi obranej do rozpoznania reformy składu Sejmu i sejmowej 

ordynacyi wyborczej.

Do rozpoznania  w niosku rządow ego o zm ianie §§. 11. i 13. sejm ow ej ordynacyi w yborczej 
obraną  została  kom isya, której W ysoki Sejm  uchw ałą  z dn ia  24. L istopada b. r . poruczył tak że  zbadanie 
reform y sk ładu  Sejm u i sejm ow ej ordynacyi w yborczej w  ogólności, i przedłożenie stosow nych wniosków.

K om isya ta  rozpoznaw ała sposoby zaradzenia  niestosow nościom  ustaw y teraźniejszej. P odn ie­
siono w  je j  łon ie  szczególnie w nioski do zm iany zasady reprezen tacy i interesów , przew odniczącej w usta­
w ie. Komisya nie m ogła w chodzić w rozbiór szczegółow y tych  wniosków, gdyż one były zaw isłe od p rzy ­
szłego podziału  tery toryalnego  k ra ju , k tóry  je szcze  nie je s t w prow adzonym .

Do reform y częściow ej, od p rzyszłej o rganizacy i k ra ju  nie z a w is łe j, p rzedstaw iły  się  kom isyi 
dw ie drogi.

P ierw szą  je s t  pow tórzenie w niosku o pow iększenie liczby posłów z m iast bez um niejszenia 
liczby posłów  innych. W niosek podobny postaw iony by ł z pow odu licznych petycyj gm in m iejskich, p rzez 
W ydział k ra jow y na przeszłej sesyi sejm ow ej. Z aw iera ł w sobie ten w niosek zm ianę §. 3. s ta tu tu  k ra jo ­
w e g o ; po trzebow ał w ię c , aby  był uchw alonym  w Sejm ie, 2/ 3 części g ło só w ; tej w iększości w praw dzie  
n ie  o trz y m a ł; m iał jednak  znaczną w iększość a b so lu tn ą , bo na  60tem posiedzeniu przeszłej sesyi sejm o­
wej głosow ało  za nim 72, a  przeciw  52 posłów.

D ru g ą  drogą do reform y by łoby  oddzielenie gmin m iejskich od gm in in n y c h , p rzyznanie p ier­
wszym osobnej rep rezen tacy i z um niejszeniem  liczby posłów  z resz ty  g m in , lub też pow iększenie liczby 
w yborców  z okręgów  gm in w iejsk ich , przez policzenie do w yborców  (obranych z gmin) tak ich  osób, k tó re  
czy to w yższym  p o d a tk ie m , czy też in te ligencyą sw oją dałyby  w iększą rękojm ię dokładnego zrozu­
m ienia sp raw  i potrzeb ogółu do tyczących , a  w ięc tak że  w iększą rękojm ię stosow nego w yboru 
posłów . Jakko lw iek  ta  ostatn ia reform a ła tw ie jszą  je s t. do p rzeprow adzenia w  S e jm ie , bo obejm uje ty lko 
zm ianę sejm owej ordynacyi w yborczej, w ięc podług §. 52. tej ordynacyi w ym aga ty lko absolutnej w ię k ­
szości głosów, to jed n ak  uszczupla ona po części praw o w yborcze m ieszkańców  gmin w iejskich. K onie­
czność tak iego  uszczuplenia nastąp iłab y  zdaniem  kom isyi dopiero w tedy, gdyby i na tej sesyi nie m ożna 
otrzym ać y s głosów  d la  zadośćuczynienia słusznj^m żądaniom  m iast. W olała więc kom isya ponowić w nio­
sek  o pow iększenie liczby posłów  z m iast, bez um niejszenia liczby posłów  gmin innych i bez zm iany w 
sposobie ob ieran ia  tych ostatnich. G dyby jed n ak  w niosek ten i tym  razem  nie o trzym ał potrzebnej w ięk­
szości głosów , zastrzega  sobie kom isya postaw ienie w niosków  innych, ja k ie  do reform y ordynacyi w ybor­
czej za potrzebne uzna.

Pow ody przem aw iające  za pow iększeniem  liczby posłów  z m iast, w yłożone są  obszernie w s p ra ­
w ozdaniu W ydziału krajow ego, wniesionem  na GOtem posiedzeniu  przeszłej sesy i sejm owej. O dw ołujem y 
się do tego  spraw ozdania, a  tu  m niem am y dostatecznem  przytoczyć, że m iasta w  licznych petycyach  uża­
lały się na n iedostateczną elementu m iejskiego w Sejm ie re p re z en ta c y ę , i że elem ent m iejski w naszym  
Sejm ie nietylko daleko słabiej je s t reprezentow any, niż w innych prow incyach A u stry i, lecz tak że  daleko  
słab iej, n iż mu to słusznie w naszym  k ra ju  należy, przez w zgląd  na  jeg o  w ażność, p rzez w zg ląd  na  s iły  
in te llek tualne w  m iastach zebrane, a  naw et p rzez  w zg ląd  na wysokość ciężarów , ja k ie  na gm iny m iejskie



2

p rzy p ad a ją ; gdy  bowiem  z ogólnej cyfry podatków  bezpośrednich  w  k ra ju  opłacanych, m iasta  i m iasteczka 
ponoszą 2 7 !/ 2% , m ają  one rep rezen tacyę  w  S e jm ie , k tó ra  wynosi tylko 1 4 '/J°/0 ogólnej liczby posłów  
p rzez innych m ieszkańców  k ra ju  ob ieranych  ’)

Nie idzie tu  o w yłączenie w szystkich lub znacznej liczby gm in m iejskich  od gm in w iejsk ich , 
i o przyznanie p ierw szym  p raw a w ybieran ia  posłów  osobnych, lecz g łów nie na tem  zależeć pow inno, aby  
elem entowi m iejskiem u dać w  Sejm ie należną mu w agę p rzez dopuszczenie nowych posłów  z m ia s t, w 

któ rych  ten elem ent najbardziej je s t  rozw inięty. Z tej w ięc ju ż  przyczyny nie poszła  w iększość kom isy i 
za w nioskiem  W ydziału  k rajow ego na  przeszłej sesyi przedłożonym , k tó ry  łączy ł 5  do 9 gmin m iejskich 
m niejszych i w iększych, znacznie od siebie odległych, w  jeden okręg w yborczy, a d la  u ła tw ien ia  w yborów  
usuw ał w ybory bezpośrednie, i w prow adzał m niej odpow iednie w ybory dw ustopniow e.

N ie ro zc iąg a jąc  w ięc praw a w yboru posłów na w szystk ie te  m ia s ta , k tóre pro jek t W ydziału  
k ra jow ego  od gm in w iejsk ich  w y łą c z a ł;  wnosi kom isya , aby  liczbę posłów  z m iast ju ż  nie o 1 4 , ja k  
proponow ał W ydział krajow y, lecz ty lko o 12 pow iększyć.

Z  tych now ych posłów  powinno zdaniem  kom isyi przypaść trzech  na  Lwów, a dwóch na  K ra ­
ków7. W e Lw ow ie bow iem  i K rakow ie skupia  się nietylko ruch przem ysłu  i handlu  naszego k ra ju , lecz sa  
te m iasta  zarazem  siedzibą sądów  w yższych i u rzęd ó w ; p osiadają  one uniw ersytety  i inne w yższe zak łady  
n a u k o w e ; są  siedzibą instyiutów  naukow ych i k red y to w y ch , k tóre  m ają  na  celu udoskonalenie różnych 
g a łęz i w iadom ości i induM ryi, i siedzibą znacznych przedsięb iorstw  handlow ych i przem ysłow ych. Z b ie ­
g a ją  się więc w e Lw ow ie i K rakow ie czynniki w iększych k rajow ych in teresów , obejm ujące stosunki i po ­
trzeby  całego kraju , stanow iące szkołę p ra k ty c z n ą , gdzie do jrzew ają , w y rab ia ją  się i udoskonalają cenne 
siły , ja k ie  w  rep rezen tacy i k ra ju  do stosow nego spełn ien ia  je j  zadania  są potrzebne. N aw et ze w zględu 
na c iężary  podatkow e, ja k ie  L w ów  i K raków  ponoszą, należy się tym miastom  w stosunku do resz ty  k ra ju  
znr cznie w iększa liczba posłów w Sejm ie, niż j ą  m ają  teraz. **)

O prócz pow iększenia liczby posłów  ze Lw ow a i K rakow a w nosi k o m isy a , ab y  praw o w yb ie­
ran ia  osobnych posłów przyznać 7miu m iastom , k tóre po m iastach, m ających ju ż  praw o w yb ieran ia  posłów  
do Sejm u, są  najważniejszemu w  k ra ju  naszym pod w zględem  przew ażającego  w nich in teresu  handlo­
w ego i przem ysłow ego.

M iasta te s a :

Sniatyn

Buezacz

T yśm ienica .

Gródek

B rzeżany

Złoczow

Bochnia

Ludność

Ilość 
podatku 

w r. 1860
złr.

L iczba
przem y­
słowców

11 380 8.450 935

9 050 10.584 570

8.270 9.309 453

7.603 11917 196

7.506 10.657 356

5 897 14.791 630

5.766 8.474 203

*) Ogólna suma podatków bezpośrednich w.Galicyi i W. Ks. Krakowskiem wynosiła w r. 1860 około 5,880.000 
złr.; z tej sumy przypada na gminy miejskie 1,561.000 złr. Liczba posłów w Sejmie jest 151, a po odtrąceniu 8 arcybi­
skupów i 2 rektorów wszechnic, zostaje 141 posłów wybieranych, z tych wybierają miasta 20.

**) Cała Galicya z W. Ks. Krakowskiem opłacała w r. 1860 podatku bezpośredniego z dodatkiem Va około 
5,880.000 złr. Z tego płacił Lwów 377.000 złr. Kraków około 194.000 złr. Obacłwa miasta razem 571.000 złr. więc Lwów 
płacił około 6,/,7'0, Kraków 31/,0/,,  obydwa miasta razem 91/ , 0/,, ogólnej sumy podatków. Z pomiędzy 141 posłów wybranych 
w Sejmie, ma Lwów 4- Kraków 3, razem 7, więc na Lwów przypada około 3°/0, na Kraków 2%, na te obydwa miasta 5% 
ogólnej liczby posłów.
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N ajm niejsze z tych m iast, Bochnia, m a z powodu górniczego sw ego przem ysłu  pew ną odrębność 
zasługu jącą  na rep rezen tacyę  w S e jm ie ; zaś w szystk ie te  m iasta są  pod w zględem  ludności i podatku  po 
części znaczniejszem i, a po części m ało co m niejszem i od k ilku  m iast, k tó re  m ają ju ż  dziś swoich posłów  

ja k o  to:

Ludność
Ilość

podatku

złr.

L iczba
przem y­
słowców

B iała  . 5.249 12.945 272

N ow y-Sącz . ■ • ■ • 6.258 13.939 407

Ja ro s ław • • • • 9.126 18.177 621

S try j . - ■ • * 9.862 12.917 411

D robobj cz • • • - 12.201 10.664 855

Podniesiony był w kom isyi także  w niosek, aby pom iędzy w arunkam i obieralności żądać od p o ­
s ła  pew nego stopnia w ykształcenia lub ukończenia pew nych szkół. N ie m ogła  je d n a k  w iększość kom isyi 
przychylić się do tak iego  w niosku; pom inąw szy bow iem  trudności u jęcia w norm y owego w ykształcen ia 
potrzebnego posłow i, nie m ogła kom isya ju ż  w ogóle zgodzić się z zasadą, k tó raby  krępow ała  obyw ateli 
Wyborców w  w yborze tak iego  posła, w ja k im  najw iększe p o k ład a ją  zaufanie.

O wniosku rządow ym , odnoszącym  się do zm iany §§. 11. i 13. U staw y w yborczej, nie może 
jeszcze  kom isya przedłożyć spraw ozdania  W ysokiem u Sejm owi. Inaczej bowiem  w ypadnie układ ty ch  §§.,
je ż e li W ysoki Sejm  do w niosku kom isyi o pow iększenie liczby posłów  z m iast się przychyli, i na te raz  ża ­
dnych innych donioślejszych reform  w sk ładzie  Sejm u i w  U staw ie w yborczej nie zażąd a ; inaczej zaś w y ­
p ad łby  ten układ, gdyby W ysoki Sejm  przyjm ując pow iększenie liczby posłów  m iejskich, w ybór tych po ­
słów  nie z sam ych m iast pojedynczych lecz w całości lub po części z g rup  gm in m iejskich w ykonanym  
m ieć zechc ia ł; inaczej nakoniec w ypadnie proponow ać układ tych §§., je ż e li W ysoki Sejm  nie uchw ali p o ­
w iększenia  liczby posłów m iejskich, a kom isya w  moc uchw ały  W ysokiego Sejm u z dnia 24. L istopada 
b. r. będzie zniewoloną proponow ać inne reform y sam ej tylko U staw y w yborczej.

Z astrzega  więc sobie kom isya rozpoznanie rzeczonego przedłożenia  rządow ego i złożenie o nim 
spraw ozdania, po uchw ale W ysokiego Sejm u o wniosku w zględem  pow iększenia liczby posłów m iejskich.

Odnośnie do tego ostatn iego wniosku proponuje kom isya dw ie U staw y do uchw alenia.
W  pierw szej !/ j  zaw arty  je s t  now y ukiad  §. 3. statu tu  krajow ego, k tóry  prócz pro jektow anego y t 

teraz  pow iększenia liczby posłów z miast, obejm uje także postanow ienia U staw y z d. 20. W rześnia 1806, 
k tó ra  zaw iera  dodatek do §. 3. sta tu tu  krajow ego p rzyznający  biskupow i krakow skiem u i adm inistratorom  
dyecezyj praw o zasiadania  w  S ejm ie; s sdziła bowiem kom isya, iż  stosowniej je s t  uchw alić now y układ
§. 3. sta tu tu  krajow ego, niż opatryw ać go drugim  ju ż  dodatkiem .

D ruga ustaw a a/ a obejm uje dotyczące zm iany §§. 2. i 3. sejm owej ordynacyi w yborczej. a/a
K om isya uprasza, W ysoki Sejm  raczy załączone dw ie U staw y uchw alić.

Lwów dnia 11. G rudnia 1868.

P rezydu jący  kom isyi Spraw ozdaw ca
S m a r z e w s k i  wł. r. K r z e v z i m o t v i c z  wł. r.
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II s t a w a
z dma

dla Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielkiego Ks. Krakowskiego 
zmieniająca §. 3. Statutu krajowego z 26. Lutego 1861.
Zgodnie z u ch w alą  Sejm u M ojego K rólestw a G alicyi i Lodom eryi i W ielkiego K sięstw a K ra­

kow skiego, rozporządzam  co następu je :

Art. I.
Postanow ienia §. 3. S ta tu tu  krajow ego z d. 20. 

L utego 1861 i U staw y z 20. W rześnia 1866, zaw ie­
ra jącej dodatek  do §. 3. S tatu tu  k rajow ego (Dz. u. i 
rozp. k ra j. NA 22) znoszą się .

§ 3. S ta tu tu  krajow ego m a brzm ieć j a k  następuje: 
Sejm  k ra jow y sk ład a  się  ze stusześćdziesięciu 

trzech  członków m ianow icie:
a) z trzech arcybiskupów  lwowskich, b iskupa k ra ­

kow skiego, dwóch biskupów  przem yskich, b isku­
pa  tarnow skiego i b iskupa stan isław ow skiego  a  
w zględnie aż  do je g o  insta lacy i z g r. kat. su- 
fragana  lw ow skiego; w razie  w aku jącej stolicy 
arcybiskupiej lub b iskupiej, adm inistrator dyece- 
zyi je s t  członkiem  Sejm u krajow ego.

b) z rektorów  uniw ersytetów  krakow sk iego  i lw ow ­
skiego ;

c) ze stu  pięćdziesięciu trzech  posłów  w ybranych  , 
a to :
I. z czterdziestu  czterech  posłów  z k lasy  w ie l­

kich posiadaczy g ru n to w y ch ;
II. z trzydziestu pięciu posłów m iast w ustaw ie  

w yborczej w ym ien ionych , i Izb handlow ych i p rz e ­
m ysłow ych.

III . z siedm dziesięciu cz terech  posłów  resz ty  
gm in K rólestw a G alicyi i Lodom eryi i W ielk . Ks. 
K rakow skiego.

A rt. II.
U staw a niniejsza wchodzi w moc obow iązującą 

od p ierw szych po je j  ogłoszeniu pow szechnych w y­
borów do Sejm u.

A rt. I I I .
W ykonanie tej ustaw y polecam  Mojemu Mini­

strow i Stanu.
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Us t awy
z dnia

dla Królestwa Galicyi i Lodomeryi i W ielkiego Ks. Krakowskiego, 
zmieniająca §§, 2. i 3. sejmowej ordynacyi wyborczej 

z dnia 26. Lutego 1861 r.
Z godnie z uchw alą  Sejm u Mojego K rólestw a G alicyi i Lodom eryi i W ielkiego K sięstw a K ra ­

kow skiego, rozporządzam  co n astęp u je :

I.
Postanow ienia §§. 2. i 3. sejm ow ej o rdynacy  

w yborczej z dnia 26. L utego 1861 znoszą się w ich 
obecnej osnowie, i m a ją  brzm ieć ja k  n a s tę p u je :

S- 2

D la  w yboru posłów z m iast tw orzą m iasta :
a) Lwów, b) K ra k ó w , c) P rzem y śl, d) S tan is ła ­

wów, e) T arn o p o l, f )  B rody, y) Ja rosław , b) D roho­
bycz, i) B iała , k) N ow y-Sącz, l) T arnów , m) R zeszów , 
n) Sam bor, o) S try j, p) Kołom yja, q) Śniatyu, r) T y- 
śm ieu iea , s) B uczacz, t) B rzeżany, u) Z łoczów , w  
Gródek, x) Bochnia, każde jed en  okręg  w yborczy j 
są  oraz m iejscam i wyborów.

§. 3.
Lwów w ybiera  siedm iu, K raków  pięciu posłów, 

a  każde  z innych w §. 2. w ym ienionych m iast po 
jednym .

W szyscy do w yboru upraw nieni każdego m iasta 
tw orzą jed n o  cia ło  w yborcze.

II .
U staw a n iniejsza w chodzi 'w  moc obow iązującą 

od p ierw szych  po je j ogłoszeniu pow szechnych w y­
borów  do Sejmu.

III .
W ykonanie tej U staw y polecam  Mojemu Mini­

strow i Stanu.



Z  drukarni K. Filiera 1866.


